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W i a d o m o ś c i  k ra]i o \r e»
Z e  Lwowa. —  Nayiaśnieyszy Pan ra

czył mieysce Radcy przy Sądzie Szlacheckim 
'v S t a n i s ł a w o w i e ,  przez przeniesienie Rad- 
cy tegoż Sądu, Jędrzeja R  e s s i g a  do Sadu szla
checkiego ..Lwowskiego , zanahowaie , na-dadi 
Cayłaska wiey Jó zefow i de E  d e r  o w i  Proto- 
hoiiście-»Rady Sądn Szlacheckiego Tarnowskiego.

INayiaśnieyszy Pan raczył Jana B r z u s z -  
h i e w i c z a ,  byłego woyta miejskiego w U la 
n o w i e ,  za patryiotyczne sprawowanie się w 
roku 1809 ndarować nayłaskawiey małym zło
tym medalem honorowym z  uszkiem i atażha.

W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n a .  

Wielka Brytaniia.

W  pałacu Kensingtońskim otrzymano Hsty! 
Urzędowe od Xiężniczki W a l i i  i ,  donoszące 
o bliskim J e y  pow rócie , i-zawierające rozka- 
ty' względem naypieaznieyszego przygotowania' 
iey appartamentów. Miss G a r t h  otrzymała 
le c e n ie ,  czekać na Xiężuiczkę w D o w e r z e ,  
{Przez C a l a i s  przejechało iuż z B o l o n i i  
do A n g l i i  dwie Data poborowych Xięż-- 
®iczhi.)

W Hrabstwach Y o r k u ,  L a n k a - s t r z e  i 1 
C h e s t r z e  mnoży się Zgromadzenia Lndu i' 
przybierają groźną postawę. Rząd wysyła tam 
woyska, broń i artylleryię ; w zamku Chester- 
>kim jest broui dla 5o,ooo lu d z i ,  a znaczną 
*®y ilość posłano także i do M a n s z e s t r n .  
dla mieszkańców , stowar/ys tonych za sprawą 
Rtądn. Msgistraty miały postanowić, aby roz
praszać każde Zgromadzenie, skoroby przybie
g ł o  peslkć buntowniczą ; a jeżeliby powaga 
j^ywateliUa nie dostarczała , odozytać akt o 
“ Ontach i -wezwać pninooy woyskowey. —  Z 
Powodo tych gromadzeń się Lndu, wydał X ią -  
** Rejent odezwę , przestrzegaiącą wszystkich 

oddanych od prawu przeciwnych preed-się- 
^ i ę ć  albo usiłowań , dążących (do obalenia 
' złdu Państwa. W  odezwie tey, w yrażono:

źe  odprawiane byfy Zgromadzenia, z których 
nie iedne przez bnntowni.cze mowy usiłowały 
wpoić w Lnd zgromadzony nienawiść i pogar
dę przeciwko Rządowi i konstytacyi, wznie
cić nieposłuszeństwo dla praw, i  bunt przeciw
ko powadzę Królewskiej ; że przytną zapę
dzono się tak da lece , iż wybrano osobę, Łtó- 
raby imieniem takich Zgromadzeń w Izbie gmin- 
ney zasiadała-; że tym koncern porozsiewano 
mowy bezbożne i  buntownicze, i że nawet 
bezprawnie i pokryiomu odbywano ćwiczenia 
woyskowe. Odstąpienie więc od tych ćwiczeń 
zaostrzono szczcgólniey , grożąc odpowiedzial
nością i  karą; wszystkim zaś Szeryfom , S ę 
dziom pokoin i Magistratom w Królestwie za
leco n o , aby autorów, drnkarzów, i rozsiewa- 
czy pism buntowniczych śledzili i przed Sąd 
sta w il i , i aby ożywali oraz wszelkich sposo
bów na schwytanie tych os ób,  które miewaia 
mowy bentownicze i do bezprawnych Zgroma
dzeń należą. —  O tych Zgromadzeniach do
noszą z L o n d y n u  pod dniem 3eim Sierpnia: 
,,Gazety, nasze nie zawierają prawie nic inne
go , iak tylko doniesienia o Zgromadzeniach 
Ludu pod nazwiskiem R  a d i c a l  - R  e f  o r  m e rs.- 
Hrabia F  i ts.w i 11 i ani Lord-Pó;rucznih Yorks- 
hirshi, w liście;, pisanym do Hrabiego S t a  ra
fo  r da, Lorda-Pórucznika Cheshirskiego, udzie
la względem Zgromadzenia w L e e d s  niektóre 
wiadomości , które na wszelką uwagę zasługoia. 
„Massa Lndn na takich Zgromadzeniach (pisze 
ó d ) nie iest bynaymniey przeciwną i nieprzy
chylną prawom-; owszem przeciwnie, kententa 
iest z istnącego porządku rzeczy. Je ż e l i  kto 
idzie na Zgromadzenie , tedy to dzieie. się 
przez brak zatrndnienia. Ludzie popadli w 
nieszczęście , że są bez roboty , a roaią chęć 

,do pracy. Zostaią w cięszkiey potrzebie , któ
ra ocznie hażdy , co z dziennego zarobku żyć 
musi, a 'tego  inu braknie. Takie iest teraź-- 
nieysze ich położenie, które atoli znoszą cier
p liw ie i z uległością, w nadziei lepszych cza- 
j ó w .“  — ■ Tymczasem wiary godne doniesie
nia obawiać się każą, aby z tego zwątpienia i 
bezczynności nie korzystali podżegacze, i aby
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e ie  zapalili naraz buntu powszechnego. Lecz 
utworzyły się także i Towarzystwa prawdzi
wych przyiacioł konstytnoyi , i nie potrzeba 
wątpić, że w skutku powyższey odezwy X ięc ia  
Rejenta pomnażać się będą. Co owe Zgroma- / 
dzenia czyni ważnieyszetni, iest to szczegól- 
niey sposób, iakim się odbywaią. Nie z a c . j -  
dzi naymnieyszy nieporządek; Lnd nie dozwa
la żadnemu inowcy zapędzać się za daleko, 
nie daie przystępu żadnemu nieznajomemu al
bo podeyrzanemn , aby nie wkradł się iaki 
O l i w e r ;  wzmacnia się reformistaini niewie- 
ściam i, i osiluie zaprowadzić tę nowość, aby 
nienpoważnionym wprawdzie , ale energicznym 
sposobem npominać się stale o zastępstwo L o 
da w Parlamencie. —  Zagęszczają się klnby 
kobiece , szccególniey nstalił się ieden klnb 
taki formalnie od dnia tęgo w S to c kp o t  c i e, 
i na publicznem Zgromadzenia ■wybrał P r e 
z y d e n t k ę .  Mianowana n«ą Mistriss H a 1- 
w a r t b ,  zabrała głos i przemówiła do Zgro
madzenia z przystoynością : „M cie  Panie i Pan
ny ! P ierw ey  nim przystąpiemy do interessów, 
życzyłabym so b ie ,  aby Mężczyźni oddalić się 
zechcieli ; nie przeto , abyśmy miały co taiem- 
nego , aJe iedynie dla lego , że zaczynamy do
piero bydź mowczynami politycznetoi i nie ra- 
debyśmy , aby mężczyźni pierwsze błędy nasze 
spostrzegali." Natychmiast inężczyżui wynieśli 
się z sa l i ,  a P.. H a l w a r t h  dziękował T o - ,  
warzystwu za uczyniony iey  zaszczyt, przy
rzekła po cięcić serce i duszę sprawie wolno- 
n o śc i , wymówiła się od wszelkich pochwał, i 
wezwała Towarzyszki do zjednoczenia się w 
święley sprawie, dopókiby nie odzyskały wszyst
kich swobod koustytaoyynych , do których ma 
prawo każda Angielka i Anglik. Potem inia- 
newały W ydział i rozeszły się z okrzykiem : 
„ H a r i s o n  i  w o l n o ś ć ! "  —  Dziennik L on 
dyński K n r y i e r  dodaie tu szydersko: „Na 
imie' H a r r i s o n a  wszystkie zalały się łzam i; 
niestety, w calem Zgromadzenia nie było nad 
trzy chustek, aby łzy osuszyć. A gdy ,  iek 
niesie przysłow ie , potem i ból się uśmierzył, 
należało go , iak słusznie odwilżyć. Damy po- 
usiadały przeto i  napiły się —  gorzałki."

Do P o r t s m n t u  zawinęły dwie fregaty 
Roisyyskie , które przeznaczone bydż tr.aią 
do eskadry, zgromadzaiącey się na morzu środ- 
ziemnem.

W ciąż ieszcze trwa w  Anglii haniebny 
zwyczay sprzedawania żon na targu publicz
nym. Przypadek taki zdarzył się niedawno w 
E  x e t e r , gdzie dwie żony przez mężów swoich 
na targ wyprowadzone zostały. Jedną z nich

kupił iey  miłośnik za 5 fsiii. szter!., na drag? 
nie znalazł się iaden kupiec.

H i s z p a n i i  a«
Donoszą z I r  u n u pod dniem 25tyin L ip

ca : „W oyska , które w okolicy K a d y x u  roz- 
zbroione zostały , znaydnią się teraz w po
chodzie w głąb K ra iu , gdzie na nowo urzą- 
dzonemi bydź i  nowych Officerów otrzymać 
maia. Broń odzyskają nazad dopiero na miey- 
scn przeznaczenia swoiego. Ośm innych puł- 
ków ma zastąpić ie w wyprawie do A m e r y k i .  
Twierdzą , że były pnłk gwardyi Wallońskiey, 
a terażnieyszy drugi pnłk gwardyi Hiszpan- 
skiey, przeznaczonym będzie do składania czę
ści wyprawy Amerykańskiey. W iele  obiecuią 
sobie po wierności tego korpusu i  po uległo
ści i e g o , którey od czasu swoiego urządzenia 
liczne dawał dowody.

F r a n c y i a .
Podczas rospraw Paryzkiego Sądn Przy

sięgłych w sprawie P . B a v o u x a  dnia lgo 
Sierpnia zabrał ón glos naypierwey, przesta
wiając nieiasność aktu oskarżenia. „P o  lak 
gwałtownych krokach", mówił ón, „kiedy mie
szkanie moie napadnięto , pieczęcie przyłożo
no, i moie papiery, moie literackie pisma po 
zabierano , n;e można było inż więcey przy
znać, że nie ma właściwie żadney wi ny ;  i to 
iedynie iest podstawą w yro k u , który mnie 
przed Sądem ninieyszytn stawił." Pote n czy
tał P. B a V o u x  owe texta z pism swoi ch,  o 
które go obwiniano, usiłował obiaśnić ie w 
sposób dlań korzystny, a przy końcu swey mo
wy uskarżał się mocno na postępowania, jakie
go przecinko niemu użyto. Mowy adwokatów 
iego i Prokuratora Stanu przerywane były 
często oklaskami i oznakami nieukciilentowa- 
nia. Prezes rozkazał aresztować każdego, 
ktoby tym sposobem chybiał przeciwkn usza
nowani a,  winnemu dla Sądu,  a po krótkiem 
zebraniu rospraw przełożył Przysięgłym zapy
tanie : „Czyli P . B t r o u i  przekonanym jest 
o pobudzanie do nieposłuszeństwa prawom?'' 
Przysięgli zaprzeczyli to po krótkiey naradzie, 
a Prezes egłosił wiec P. B a r o n i a  woluypJ 
•  d skargi zaniesioney przeciwko niemu. Le
dwie że potem Prezes oznaymił, iż posiedze
nie zakończyło s i ę,  gruchnęły że wszystkich 
stron sali oklaski; mnóstwo Adwokatów i ucz
niów otoczyło P. B a v o n x a ,  okaznir.c uiO 
udział nayezulszy, a wpośród okrzyków: „Niech 
żyie K r ó l ! "  odprowadzono go da domu. Od



395 —

dawna żaden przedmiot nie nderztł tak bar
dzo P a r y ż  n ,  a po części i w Departainen- 
|* °h , iak sprawa P. n  a v uuA«i  TTisduuiO i 
*s na prclekcyiach swoich obiaśniał uczniom 
tok procedury kryminalney, a sposób, iakim to 
° * y a i ł , miał bydź występhiem iego. Przed
miot , który tn w yłuszczano, tyczył się gwał- 
cenia pomieszhsń obywatelskich. P. B a -  
v Oux okazywał, że istnące ustawy nie nale
życie zasłaniają obywateli przeciwko podob
nym gwał.ceniom ; że zrtem w razie gwałtow
nego napadu na pomieszkania swoie, obywate
le mogą poczytywać się za upoważnionych do 
dania odporu , i że zabóyslwo lub ciężkie ra
nienie, przy tahiey sposobności zdarzone, u- 
Oiewinnionemi bydź powinny, a zatem harane- 
mi bydż nie m ogą; że przeto potrzeba ko
niecznie przerobić prawodawstwo względem 
gwałcenia pomieszkać, i oprzeć go na stosow- 
nieyszych podstawach. —  „Uwolnienie P . B a -  
v o u x a  (p iszą  z P a r y ż a )  zaymuie wszystkie 
fcisze dzienniki polityczne, które stosownie do 
kolorów bandery swoiey cświadozaią się w tey 
mierne. Wsporach między stronnictwami nay- 
poźniey wykrywa się prawda'. Z  tąd że P. B a- 
v o u x  od skargi źle ułożoney słusznie uwol
nionym został, nie wypływa ieszcze , ażeby 
•posób iego prelekoyi publicznych nie zasłu
giwał nagany i zaradzenia nie potrzebował."

Gazeta K u r y i e r  F r a n c u z k i  usiłuie o- 
kazać , że Oppozycyia po lewey stronie Izby 
Deputowanych, szczegelniey podczas rospraw 
Sad proiehtem do prawa względem prassy, sta
ła się Ministrom bardzo pożyteczną , przechy
liwszy na stronę ich dobrze myślącą większość 
Umiarkowanego centrum, która byłaby bardzo 
Siepokoioną została , gdyby lewa strona po
chwalała była i wspierała wszystkie propozy- 
°yie Ministrów. „W ie lka  część dobrych Oby. 
^ateli (pisze rzeczona gazeta) , którzy wolność 
tylko przez rewoluoyię znali , dawała łatwo 
mamić się terroryzmami rozprzężenia. Ich 
szczere , czyste i do konstytncyi przywiąza
ne zamiary, tamowane były ustawicznie pa
mięcią na zgrozy Tewolucyi. Musiano oka
zywać ira nieustannie, że przecież wolność 
test naydzielnieyszym i iedyuym środkiem do 
°siągnienia prządko publicznego, a dowód ten 
Potrzeba było dadź przez czyny a nie przez 
słowa. Nie iedue przepisy nowych praw nie
pokoiły dobre te lecz boiaźliwe dusze. Pasz
kwile codzienne nie. były  zdolne do ich za- 
spokoienia ; słyszeli o n i , że też same prawa , 
które i a  zdawały się tak mdłe i łago dn e, w 
k * i b l i i o t e c e  h i s t o r y c z n e y  i innych pi
smach niedorzecznych nazywano u c i e m i ę ż  a-

i ą c e m i . b a r b a r z y ń s k i e m i  i o b r z y d ł e .
mi .  „Otóż widzicie ,"  zawołali, „ ż e  ludzie ci 
CuOJ tylkó fcezlurney zuchwałości" a gdy im 
odpowiadano, że wolność druhu właśnie na 
t y c h  ludziach naypunhtualnieyszą sprawiedli
wość wykonywać b ę d z ie , trzęśli głową z u. 
śmiechem niedowierzającym." (Rzeczona ga
zeta K u r y i e r  F r a u o u z h i  zdaie s ię ,  iż w sa- 
mey rzeczy zapomniała, źe na podstawie praw  
owych ustanowiony Sąd Przysięgłych , tych 
paszkwilantów uw olnił.)

M o n i t o r  umieścił artykuł „o  duchu dzien
ników Franouzhich, "  który tak zaczyna : „O d 
czasn , iak wyszło prawo z dnia 9. C zerw ca , 
namnożyło się dzienników, a każdy z nich ró
żni się od innych więhszemi albo mnieyszemi 
cieniowaniami. Możnaby ie wprawdzie podzie
lić na trzy hlassy g łó w n e, a te znown na po
działy, wszelako dosyć iest trndno roztrząsnaó 
wszystkie zdania, któreby teraz w obieg wpro
wadzić chciano , i perównać iedne z drugie- 
roi, sby doyśdź i  zmierzyć prawdę, błąd i nie
bezpieczeństwo , które w nich panować mogą. 
Tymczasem , gdyby można zebrać ich treść w 
krótkości i postawić iednę naprzeciw drngiey, 
praca ta byłaby ciekawą równie iak pożytecz
ną. S jdziem y że to dla nas nie będzie rzeoz 
obca , i postanowiliśmy pokusić się o to. Są 
zasady, których zbijanie wypłynie częstokroć 
z sprzeczności , w iakiey zcjtaią z zdaniami 
przeciwneini, a niekiedy poda się bez wątpie
nia sposobność, gdzie własne myśli i nwagi 
nasze dodadź możemy. Jes t  to p ra w o , które
go odmawiać sobie nie powinniśmy; atoli w 
uwagach naszych starać się będziemy dadź 
przykład umiarkowania i bezstronności, etc. etc."

Król Jm ć, którego stan zdrowia polepsza 
się codziennie, spodziewany był w P a r y ż a  
na dzień 1 1 .  Sierpnia. J e g o  K. Mość wyzna
czył i 5,ooo franków pensyi reozney dla wdc-, 
wy Marszalka X ięc ia  F e l t r e ,  który nie zo
stawił żadnego maiątku ; Marszałkowi zaś D a- 
r o n s t o w i  podarował posąg Jener. L e c l e r c ,  
który stał dotychczas W kościele S. G e n o w e 
f y .  —  X ią ie  R i c h e l i e u  powrócił do P a r y 
ż a ,  gdzie przybył także i X iąże C i i n b a c i -  
r e s .  —  W edług wiadomości telegraficzni y  
znaydoie s ję  X iąże  W e l l i n g t o n  w O s i e r 
d z i e .  —  Rząd Francuzki zetw olił  na wybu
dowanie nowego" teatru, gdzie ludzie m łcd.i , 
osobliwie uczniowie Konserwaloryium w de- 
klamacyi ćwiczyć się i w  obliczu Pabliczności. 
tałenta swoie doświadczać j  doskonalić mai*. 
Teatr teu ma zostać szkołą kszałcenia -zdol
nych członków dla większych widowni. __
Dziennik C o n s t i  t u t i o n e l l  donosi,że na dzień
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6. Sierpni* po południu nmowione były trzy G a z e t a  R e ń s k a  (wychodzące w W i e * -
poiedyńki , między trzema gwardystami przy- b a  d e n)  zbiia pogłoskę, rozsianą przez M e r -  
bocznymi i tyleż redaktorami pewnego dzień- b u r e g o  S z w a b s k i g o ,  o licznych areszto- 
niba Paryzkiego. Przy pierwszym z tych po- waniach w X ięztw ie  Nassauskiem, gdzie wię- 
iedyńków ieden z redaktorów raniony został zienia maią bydź pełne osób różnego stann , 
śmiertelnie z  pistoletu, po erem rozeszła się i t. d. Fomieniona G a z e t a  R e ń s k a  dziwi
reszta.

yFedłng D z i c ń n  ik a  r o  s p r a w  miał go- 
n ie o , przybyły z R z y m u  do P a r y ż a  dnia 
ab. L ipca , przywieźć tymczasową nmowę , za
wartą między Kardynałem Sekretarzem Stanu a 
Posłem Francuzkim, tudzież dwie bulle Papiez- 
Jvie dla dwóch Biskupów nowo-mianowanych. 
Mocą ley umowy miały niektóre artykuły kon
kordatu z roku 16 17 ,  mianowicie względem o- 
graniezenia liczby Dyiecezyy, zwolnioneini, in- 
Be zaś tylko zawieszęzemi zostać. Goniec ten 
wyiecbsł nazad do R z y m u  w dnia lwizytu 
Sierpnia.

W ł o c h  y„.
Miss P a  1 1  e r s on, pierwsza małżonka H i e— 

r o n i m a  B o n a p a . r t e g o ,  z synem swoim, tna-- 
iącytn przeszło 14 lat wieku, przybyła z Am e r y-- 
k i  p ó ł n o c n e y  d o G e n a i ;  i postanowiła obraó 
sobie mieysce to za siedzibę, chcąc dadż należno 
wychowanie synowi.swojemu.

N i e m e  y.-
Gazety Frankfórtskie z dnia l igo  Sierpnia- 

donoszą : „Przeszłey  nocy przerwana tu była 
na krótki cras spokoyność publiczna , przez 
skupienie s ię  młodych^ pooaywiększey części 
obcych l udzi ,  na ulicy przed domami niektę^ 
r.ych kupców Żydowskich w mieście tuteyszem, 
W  niektórych domach Żydowskich- powybijano 
okna. Ale natychmiast' przyśpieszyły straże i 
mieszczanie i przywróoili' spoko711 ośń. W ła
śc iw a'przyczyna-i sprawcy tycb nieładów wy
śledzeni zostaną dopiero przez przedsięwzięta 
Padanie , a winowaycy nie uydą kary; tymcza
sem poczyniono kroki- naystoso wnieysze do 
utrzymania przy wróconego iuż pokoin/* —- O' 
tym samym wypadku donosi G a z e t-ą. H an a u- 
s k a  z dnia i 3go S ierpnia : „ W  F  r a n k f ó r c i  e 
przywrócona iuż spokoyność znpełnie. One- 
gday wieczorem nadciągnęła- tam milicyia kra
jowa piesza i konna ; ale nie zaszły iuż wię, 
cey  żadne kopienia się.- Wczoray wieczorem 
przedsięwzięto też same kroki , *  noc przemi
nęła spokoynie. Tymczasem w ciągu dni nie- 
spokoynych kilkanaście Żydów opnśeiło miasto; - 
Jed na ich część puściła się tymczasem do O ff  e c- 
b a c h  u ,  inne udali się to ,  a reszta w inne 
strony, dopóki burza nie nśmierzy się , gdzie do
piero, bez. obawy, do domn powrócić moga,“

s ię ,  że tyle nowych rzeczy dowiaduie się V 
zagranicy , a w samymże Kraiu nie słyszy ani 
o trwodze rozniesioney w nim wszędzie, ani 
O osobach wszelkiego stanu, któremi- więzie
nia napełnione bydź maią. Taż gazeta dodaie, 
że ile słychać w W i e s b a d e n ,  aresztowano 
trzy osób , które podpadaią badaniu ; że atoli 
wiadomość, jakoby cztery osób zamaskowanych 
w S z w  a l b a c h  u podczas dnia iaśnego na- 
padnąć miały na pewną Osobę ukoronowaną, 
do zdarzeń romantycznych należy.

Gazeta Beireutheńska donosi, i ę  S a n d  
badanym był znown niedawno , i że zeznania 
iego tyra razem bardzo dokładne bydż miały/,

P r u 8 s y.
Eist z B e r l i n a  datowany pod dniem 27. 

L ip c a ,  a umieszczony w gazecie Breinskiey,- 
donosi o zaszłych tam aresztowaniach , co na
stępnie „Naypierwey aresztowano pewnego 
D. B a d e r a ,  który był dawniey z L ó n i n g  e tu. 
Zaraz potem zapieczętowano i zabrano iisty 
Referendarza H e n n i n g a ,  który wsławił się 
przełożeniem pism J e f f e r s o n a  o prawie Par- 
Jainentowem , i właśnie gotował się na dyspn- 
t ę , celem otrzymania raieysca nauczyciela pry
watnego przy uniwersytecie tuleyszym; nie- 
mniey D. J  u n g a , nauczyciela chemii przy 
szkole woienney; i pewnego D. R ó d i n g e r a ,  
który iako nauczyciel prywatuy wybierał się 
do K r ó l e w c a ;  nakoniec zabrano papiery nie
których studentów. Wezwano właścicielów a- 
by w  południe stawili się w Policyi przy od- 
p.ieczętowaniu zabranych im papierów, i wypu— 
•zczono ich na zapewnienie, że dó śledztwa 
stawić się będą. Dopiero nazajutrz aresztowa- 
d o  owych trzech Doktorów, a we trzy dui p o 

tem studentów,, zkąd wnoszą, że podeyrrenie 
przeciwko nim nie bardzo nagłe bydi musiało.! 
Znany światły Professor teo logii ,  de W e  t ł a '  
wezwany został przed u-adzwyozayny Sad kry
minalny, a po ścisłem- napomDienin zapytany,: 
czyli mu wiadomo o „ z a b a w k a c h  p o n i e 
d z i a ł k o w y c h " ,  to iest o Towarzystwie, któ
re nazywało się przez żart „zabawkę poniedział
kową, ponieważ zgromadzało się w Poniedział
ki. Z  powoda tych zabawek wezwał Sąd pornie- 
niony także i prywatnego nauczyciela Doktora 
B l e c k a ,  który był w przyjaźni z Kapitanem 
P - ió h  w e . " '


